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Daremny nacisk bolszewików
Ponownie rozbiło 562 czołg7. — Liczne ataki na Sycylii odparie

Z K w a te ry  Głównej F iih re ra , 
dnia 20 lipca 1943 r.

Naczelne Dowództwo Sił 
Zbrojnych podaje:

Nacisk bolszewików na front 
wschodni również wczoraj spełzł 
na niczym wobec pomyślnej 
obrony niemieckich, wybitnie 
wspieranych przez lotnictwo 
wojsk, które przy tym ponow
nie rozbiły pociskami 562 
czołgi.

Na przyczółku mostowym Ku 
bań spełzło na niczym kilka nie
przyjacielskich ataków na sta
nowisko wyżynne na zachód od 
Krymska ja, po części rozbito je  
już na stanowiskach wypado
wych.

Przy udziale dalszych posił
ków powtarzał nieprzyjaciel 
swoje gwałtowne ataki przeła
mujące nad rzeką Mius i nad

środkowym Dońcem. Odparto je j  lotnictwo kontynuowało ataki I przez zrzucenie bomby nieprz\-
w ciężkich i zmiennych wal
kach.

Podczas gdy z rejonu na pół
noc od Biełgorodu meldowano 
tylko o miejscowych ograniczo
nych częściowych atakach prze
ciwnika, na obszarze walk pod 
Orłem trw ają nadal ciężkie 
walki odpierające. Ciężkimi 
kontratakam i odrzucono bolsze
wików w niektórych m iejscach 
z powrotem. W innych' m iej
scach wojska niemieckie w za
ciętych walkach powstrzymały 
atak silnych oddziałów nieprzy
jacielskiej piechoty i czołgów.

Na Sycylii odparto w ciężkich 
walkach we współdziałaniu z 
niemieckimi samolotami pikują
cymi liczne ataki wielkich sił 
nieprzyjacielskiej piechoty i
czołgów. Niemieckie i włoskie

na flotę transportową nieprzy- 1 jacielsk i frachtow iec o pojcm - 
jaciela również wczoraj z dob-1 ności ponad 10.000 trb. Ubiegłej 
rym skutkiem. Podczas tych a ta -l nocy niemieckie samoloty bojo- 
ków zatopiono między innymi ’ we atakowały M altę

Ocena fachowa ciężkich walk
n a M k s c A o d z f e

Martynika stała sią b a z ą
Stsndw Zjednoczonych

GENEWA. Poddanie M artyniki wyspą M artyniką. Z chwilą wy-
?od dyktando Stanów Zjednoczo muszonego złożenia władzy przez
nych, wymuszone przez Waszyng wiernego rządowi w Vichy na-
ton wskutek brutalnego wygło- j czelnego komisarza admirała
dzenia ludności wyspy, zapewniło R obeląa wyspa ma być teraz
Ameryce nową bazę. C złonek1

, ......................................   . znowu zaopatrzona przez Stanyfrancuskiej m isji wojskowej w r  ‘
Waszyngtonie, Hoppenot, w yje- zjednoczone w produkty spo- 
ahał celem przejęcia zarządu nad żyweze i lekarstw a.

Włoski komunikat wojenny
RZYM. 19 lipca., (DNB). 

K w atera Główna armii komu
nikuje:

Na Sycylii odparto pońowne 
ataki przeciwnika. W toku walk 
ostatnich dni szczególniej się 
odznaczyła swą waleczną posta
wą „dywizja z Livorno“. Eskadry 
bombowców i samolotów bojo
wych mocarstw Osi. popierając 
siły zbrojne armii lądowej, z 
powodzeniem atakowały nie
przyjacielskie oddziały i m iejsca 
skupienia samochodów. Podczas 
tych walk strącono cztery sa
moloty nieprzyjacielskie. W cią
gu operacyj dziennych i noc
nych sił zbrojhych powietrz
nych włoskich i niemieckich 
snowodowano nowe straty w że
gludze nieprzyjacielskiej. Wło
skie samoloty torpedowe trafiły 
i wysadziły w powietrze jeden 
parowiec o pojemności 12.000 
trb. Również torpedami samolo
tów włoskich trafiono w ciężki 
krążownik oraz parostatek o 
średniej wielkości.

Jeden z samolotów włoskich

wywiadowczych zniszczył pe
wien bombowiec nad Sardynią.

W poniedziałek przed połu
dniem nieprzyjacielskie eskadry 
lotnicze zrzuciły liczne bomby 
na Rzym. Powstałe szkody są 
obecnie w toku ustalania.

 o------

RZYM. (DNB). Ja k  podał wło
ski komunikat wojenny z po
niedziałku, torpeda włoskiego 
samolotu spowodowała wybuch 
na pewnym parowcu nieprzyja
cielskim o pojemności 12.000 
ton re j. br„ z ładunkiem amu-

BERLIN  (DNB). Korespondent przymusu 
wojenny DNB pisze: Dotychcza
sowy przebieg w ielkiej bitwy na 
Wschodzie potwierdził całkowi
cie przypuszczenie niemieckiego 
kierownictwa wojennego, że So
wiety wykorzystają porę letnią 
dc najsilniejszych wysiłków ofen 
sywnych w zależności od wy
datnej aktywności angielsko- 
amerykańskiego partnera. Moż
na na podstawie obecnej sytuacji 
powiedzieć, że niemieckie k ie
rownictwo wojenne wzięło w ra
chubę po dobrym oszacowaniu 
możliwości obu stron, wszelkie 
ewentualności, kiedy przed po
czątkiem tej sytuacji w ubiegłym 
tygodniu wydany był sygnał do 
kontrataków. Wydarzenia odtąd 
mówią wyraźnie same za siebie.
Po przestudiowaniu sytuacji, ja 
ka powstała po obu stronach, od 
nosi się wrażenie, że niemieckie 
kierownictwo wojenne tym ra
zem zmierzało do tego, żeby 
przeciwnika zmusić do rozwinie- 

Wypadki

nicji przed Przylądkiem Murro 
del Porco na południo-wscłfÓd
od Syrakuz. Samolot torpedo- j cl a wszystkich jego sił 
wy po wypuszczeniu pocisku z ^pouczą, czy maią one dla dalsze- 
najbliższej odległości celnie tra-^p0 przebiegu kampanii ważne 
fił, powodując wysadzenie pa- znaczenie. W każdym bądź razie 
rowca w powietrze. Dwa inne wszystkie przesłanki nrzemawia- 
samoloty torpedowe włoskie ja  za tym, że niemieckie kierow- 
bmbardowały ciężki krążownik nictwo wojenne, mimo wielu łu- 
i statek handlowy średniej w ie l-jd ^ cych  momentów, otrzymanych 
kości. Zatonięcia statków nie fodczas przebiegu walk
można już było stwierdzić skut
kiem bardzo gwałtownej obro
ny nieprzyjacielskiej

Totalny udział w pracy
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milion dwieście .ty 
sięcy.

Wskutek tego zarządzenia, 
stwierdził Gauleiter z naciskiem, 
naród niemiecki totalnie wciąg- 3 
nięty został do pracy, 
tego, je s t też nakazem

KOWNO (ON). Generalny peł- racie fakt, że użycie do ?-;acy cone w tym kierunku, by co raz pracowały, 
nomocnik dla spraw dysponowa- sprowadziło ze sobą pewne ̂ pnia jbardziej przyczyniać się do teg o ,' 
nia siłą roboczą, Gauleiter na- ny w warunkach życiowych ro- by ludność miejscowa zrozumia-
miestnik Rzeszy Fritz Sauckel, botników niemieckich ja k  rów- 
przybył w niedzielę przed połud- nież robotników innych narodów 
niem do Kowna, by tutaj wobec europejskich, które dzisiaj znaj- 
grona odpowiedzialnych kie- dują się pod ochroną armii nie- 
rowników z armii i administra- mieckiej i wraz z Niemcami

ła, iż jedyne zabezpieczenie życia 
dla narodów europejskich tkwi 
w ich pracy dla Niemiec. Jeszcze 
większe różnice stwierdził Gau
leiter Sauckel, porównując licz-

cji  cywilnej przemówić na tem at wspólne m ają zadanie skutecz-.bowo rezultaty użycia sił robo- 
zasadniczych zagadnień jego od- nego wystąpienia przeciwko (czych na terenie W ielkich Nie- 
powiedzialnego zakresu zadań i śmiertelnemu wrogowi europej-lm iec dzisiaj i w czasie pierwszej 
zwrócić się do nich wszystkich z skiego życia. Chodzi przy tym o wojny światowej. Wówczas we- 
apelem, by czynić wszystko, co to, by obok najw iększej możliwie * szły Niemcy do wojny świato- 
może zwiększyć użycie sił robo- liczby robotników wydobyć też ze, wej bez wszelkiego wstępnego 
czych WT Rzeszy oraz przygoto- zmobilizowanych ludzi jak  n a j-  planu w zakresie pracy. Liczby

trzyma
ło się mocno tego zamiaru, osią
gając sukces, w yrażający się w 
wysokiej liczbie strat po stronie 
sowieckiej, a przede wszystkim 
w ogólnej, ważnej dla strategii, 
perspektywie. Przeciwnik Zmu
szany jes t uporczywie do w ystę
powania. To. że robi on z tego

wrażenie cnoty, je.st, 
rzeczą widoczną. A że w jego 

komunikatach sprawozdawczycl 
o te j operacji odciążającej, któ
rą przeprowadza on w rejonie 
na południe od Orła aż do Su- 
chinicz wielkimi siłami i w 
„marszu zwycięskim" zdobywa 
rzekomo liczne miejscowości, to 
jest również zrozumiałe, # gdyż 
musi on wreszcie usprawiedliwić 
przed swym narodem i alianta
mi te bijące rekordy swoje stra
ty podobną wielką akcją.

Jednak rzeczywistość wyglą
da inaczej. Powściągliwość n ie 
mieckich wojskowych . wobec 
fałszywych komunikatów sowie - 
ckich polega na tym, że nie po
zwala się odkrywać kart, zwłasz 
cza kiedy niemiecka kontrakcja 
na nowych specyficznych wschód 
nich terenach jest korzystną. Za
stosowano tu. jak  można przy
puszczać, zdobycze ostatnich do
świadczeń wojennych z poprzed
nich lat. Obecnie właściwe sfery 
wojskowe jedynie oświadczają 
że sowieckie komunikaty ..zwy
cięskie" nie odpowiadają całko
wicie prawdzie.

Niemiecka kontrakcja zadała 
nieprzyjacielowi.' który w swych 
atakach nie osiągnął mimo uży
cia wielkich sił żadnego sukcesu 
terytorialnego, deżkie straty. W 
tym tylko rejonie stracił on wczo 
daj ponad 300 czołgów, co dosta
tecznie dowodzi, że się tak  nie 
udaj‘e, ja k  chciałby on .w swych 
komunikatach. Ze strony niemi« 
ckiej liczą się z tym. że nieba
wem i na innych odcinkach fron 
tu wschodniego rozpoczną się 
walki.

Nie chcą podać wyjaśnienia
o śmierci gen. Sikorskiego

Wyniki badifi nia będą opublikowane
SZTOKHOLM. Ażeby utrzy-1 pewnych niewyjaśnionych po

lać fikcyjne przekonanie o nie- (\/odów nie może on opublikować
komisji. To 

nowym po-
naczono ze strony angielskiej I wierdzępjem nieczystego sumie 
om isję. śledczą, która przestu-

Dla- n yjaśnionym nieszczęśliwym wy- p/yników śledztwa 
euro- j )dku iotniczym Sikorskiego, wy oświadczenie jest 

pejskiej solidarności, by rów -- ■ *  .-la i-i-i i —s—j — • —
nież i inne narody poszły ! ma

wać dodatkowych robotników 
na obszarze tego samego kraju . 
z  półtoragodzinnej mowy Gaulei
ter1a> nacechowanej dużą powa-

lepszą pracę. Jeś li się zatem udą 
oddać do dyspozycji nie tylko naj. 
większą ilość robotników, lecz 
wykonać też przy ich pomocy 
maksimum pracy, to spełniony 
zostanie jeden z najdawniejszych 
warunków o decydującym w woj 
nie znaczeniu. W związku z tym 
Gauleiter Sauckel przedstawił w

§3 l prom ieniującej siłą przeko- 
nania, która to mowa wywarła 
113 Wszystkich słuchaczach bar- 

głębokie wrażenie, przebija
ła coraz wyraźniej wielkość i 
ciężar podjętego przez Wodza 'ciekawy sposób retrospektywnie 
N ie m ie c  zadania, którego celem ćzasy z pierwszej wojny świato- 
je s t rozumne użycie do pracy wej i przeciwstawił je  walce 
wszystkich znajdujących się do obecnej. Podczas gdy wówczas 
dyspozycji ludzkich sił roboczych stosunek, jeśli chodzi tylko o ma

'teriał ludzki, był dla Niemiec tak 
niepomyślny iż na 10 lud^j po 
stronie przeciwnika Niemcy po
siadały tylko jednego człowieka, 
to liczba ta w obecnej wojnie po 
tężnie zmieniła się na koizyść 
Niemiec. Dzięki genialnej polity
ce Wodza Niemiec mocarstwa 
paktu trzech posiadają u siebie 
i na zajętych przez siebie obsza
rach taką ilość ludzi, iż stosunek 
ten do ludzi po stronie przeciw
nika ukształtował się jak  9:11. 
Chodzi o to, by ten pomyślny sto 
sunek całkowicie i w pełni uczy

nić dla Niemiec użytecznym. Dla 
tego też wysiłki odpowiedzial
nych czynników muszą być zwró

wymienione przez mówcę a od- 
hoszące się do zatrudnionych lu
dzi w rolnictwie, w fa b ry k a c h _______
uzbrojenia i innych ważnych ze (trudnienia robotników zagra- 
stanowiska wojennego prżedsię- jucznych, świadczące o wysokim

rźftfu brytyjskiego, gdyż
za przykładem Niemiec i ł(ba uratowanego i rzekomo znaj oczywiście tego rodzaju wykrę- 
również zmobilizowały wszyst- ( uj ąCego się na drodze do poprą- canie się od podania bliższych 
kie siły. Następnie na podstawie y  z d ro w o tn G j  pilota bombowca Ukoliczności zamordowania przej 
swego bogatego doświadczenia j  beratora Ażeby uniknąć niepo fecre t Service szefa emigrantów 

gruntownej znajomości spraw \  ̂ -rfanych interpelacyj, minister 1 rzmi wprost groteskowo. Nikt 
dysponowania robotnikami i wią Sinclair- oświadczył obłudnie, że zresztą nie oczekiwał innej po- 
zącycwt się z tym warunków so- chciałby on podać przhbieg i przy »tawy Churchilla w stosunku do 
cjalnych przedstawił Gauleiter " '
Sauckel wytyczne w sprawie za-

^  Niemczech i na zajętych ob
o rach , tak, by żołnierz na fron- 

otrzymał broń i wyposażenie, 
k y zwycięsko można było za- 

°ńczyć walkę, toczącą się o eg- 
y3tencję  całej Europy.

Wielkiej sali posiedzeń głów 
£ ° wydziału gospodarczego 

eóeralkommissar'a zebrali się 
P L e d południem liczni przedsta
wiciele urzędów niemieckich, ar- 
1111 i policji oraz gospodarki, by 
wysłuchać apelu G auleiter‘a Sau
ckel a> który po serdecznym po
witaniu go przez Generalkommis 
sar‘a Dr. von R enteln‘a zabrał 

głos.  ̂ Generalny pełnomocnik 
omówił najpierw  w swoim refe-

biorstwacn w Rzeszy Niemie
ckiej i na terenach zajętych, do
wodzą, że osiągnięto tu taj n a j
większą skupioną zdolność do 
pracy, jaka kiedykolwiek dla 
utrzymania Europy została uży
ta. Ta zdolność do pracy musi 
'być jednak jak  najbardziej celo
wo użyta, a każdy człowiek mu
si się tam znajdować, gdzie on 
jest najpotrzebniejszy. W związ
ku ze stale wzrastającym  zapo
trzebowaniem robotników prze-

zrozumieniu uprawnień w dzie
dzinie pracy i potrzeb życiowych 
europejskiego robotnika. Dalej 
zaapelował on do czynników od

powiedzialnych, by uczyniły, 
wszystko, by również z tego ob
szaru można było zwolnić dosta
teczną ilość robotników do Rze
szy. Końcowe słowa Gauleitera^ 
były wyznaniem bojownika, któ
ry nie kapituluje przed żadnym 
choćby najcięższym zadaniem i 
także w tym względzie za dewi-

szedł Gauleiter Sauckel do o m ó -'Zę bierze sobie zasadę, że każda 
wnenia decydującego rozprządze- 'choćby najcięższa sytuacja mo- 
ma w sprawie obowiązku m el-' że być opanowana, 
dowania się niemieckich kobiet I Na zakończenie złożył Gene- 
i mężczyzn z 21.1. b. r. W wyko- ralkommissar Dr. von Renteln 
naniu tego zaiządzenia objęto zapewnienie, że również i w Ge- 
ewidencją nąiliony n iem ieckich 'reralnym  okręgu Litwy niemie- 
kobiet i starszych męzczyzn i o 
ile nadawali się wcielono ich w 
proces pracy. Przy tym zatrud
niono w niemieckiej gospodarce 
w ojennej samych tylko kobiet 
niemieckich, które dotychczas 
wcale jeszcze w przeirwśle nie

cki zarząd cywilny, ze wszystkich 
sił przyłoży się do spełnienia 
wymagań totalnej wojny. Pod 
tym względem wydane zostaną 
wszystkiej wymagane zarządze
nia.

czynę upadku samolotu, j'ednak tej sprawy.

Opinia dzienn ka,włoskiego
o atakach terrorystycznych na Rzym

RZYM. (DNB). Pierwsze bom- 
bombardowanie Rzymu spotkała 
ludność, wśród której znajdują 
się przedstawiciele wszystkich 
części Włoch, w zupełnym spo
koju i karności, ja k  to stw ier
dza prasa włoska w związku z 
atakiem terrorystycznych pira
tów powietrznych angloamery- 
kańskich. Dziennik „Giornale 
dTtalia" pisze, że pełne godno
ści zachowanie się obywateli 
rzymskich wobec barbarzyńskie
go niszczenia i bombardowania 
nieszczęśliwych ludzi, —  odpo
wiada pełnemu godności zacho
waniu się Włochów w innych

prowincjach. Niezwłocznie przy
stąpiono do wszelkich prac ra
tunkowych i przeprowadzono j< 
przy współdziałaniu ludności z 
przygotowanymi i zdyscyplino
wanymi siłami ochotniczymi.

Wobec zburzenia słynnej ba
zyliki San Lorenzo i zniszczenia 
s ły n n e g o  na cały świat cmenta
rza rzymskiego Varano, dzien
nik zaznacza, że piraci powietrz
ni anglo-amerykańscy nie robił) 
żadnej różnicy między obiekta
mi wojskowymi a cywilnymi ) 
ataki swe kierowali przed* 
wszystkim na ludność cywilną 
Rzymu oraz urządzenia kultu
ralne i zabytki przeszłości.

Moja praca w Niemczech 
pomaga do zwyc i ęs twa
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Koleżeństwo eurapejskie
n a  w a s  c z e k a !

Z E  S e O i t T Ę J
iw ię t o  sp o rto w e

W sobotę, o godz. 17, w ogro- j nasa w stosunku 15:16 (6:4). Po
jdzie po Bernardyńskim  odbyt rażk(| graczy L G SF -u  należv

(ON). Przed pótrokiem setki cy, aby tu taj, albo w Rzeszy p o - ! się poffmafowy mecz koszyków ki' . W f1 „  . ,  . . , '  ..
tysięcy kobiet i dziewcząt n ie- magać do zakończenia w ojny. pomiędzy L . G . S. F-em  a Sza- 1  ̂ j
m ieckich stanęły na wezwanie Zapełnijcie luki, powstałe przez runasem. Mecz ten zakończył się KyczneJ- Poziom meczu nieszcze-

Adolfa H itlera i za jęły  m iejsca tawiennictwo do przeglądu wa- nieznacznym, ale tym niem niej £°lny. Sędziowali b. dobrze pp
pracy, opróżnione przez powoła- szych braci. zasłużonym zwycięstwem Szaru- Cenfeldas i Andrulis I.
. nyeh do w ojska mężczyzn. i Nasz honor nie pozwala, abyś- 

Ju ż  od wielu m iesięcy spełnia- n y  w tych w ielkich zmaganiach 
ją  one zadania postawione im siały na stronie i tylko czekały 
przez w ojnę totalną. '  na owoce zwycięstwa. Bez walki

Teraz i do Was wystosowano' pracy niema zwycięstwa, 
wezwanie, abyście dowiodły, żej Czy chcecie byście były zmu- 
możecie wybiec myślą poza gra- szone spuszczać oczy, gdy będą 

nice swego k ra ju  i myśleć kate- mówić o czci, k tórą przez swą 
genam i naprawdę europejskim i, pracę podczas w ojny zdobyła 
Europa żąda, abyście wybrały, j kobieta niem iecka? Każdy na- 
czy wolicie zwycięstwo czy nie- J ód walczy o swą przyszłość, tak 
wolę. Nasz k ra j poznał niewolę tamo i mieszkańcy K ra ju  Wschód 
bolszewicką, którą usunęła nie- nieg°-
miecka siła zbrojna. Nie chcecie,' K obietY 1 dziewczęta roczni-
, . . , , i  ków 1914 do 1922 zgłaszajcie się

aby ta niewola znowu powroci- do udziału w pracy
ła. Musicie to stwierdzić przez Europejskie 
to.że stawicie się do urzędu p r a - ' was czeka!

koleżeństwo na

Z A R Z Ą D Z E H I t E
o zmianach rozporządzenia, dotyrzącego zakazu 
handlu łańcuszkowego i kuplerskiego z dnia 12

lipca 1943 r.
Na zasadzie § 1 Zarządzenia o nic- o zakazie handlu łańcuszko-

utworzeniu u rzęd u , dyrektora 
normowania cen z dn. 21 lipca 
1942 (Obi. Kowno 1941 S . 486).

wego- i kuplerskiego, opubliko
wanego w „W ilnaer Zeitung" z 
dn. 4 czerwca 1943 r. Nr. 129.

kasuję z natychmiastowym dzia- Kowno, 12 lipca 1943.
łaniem ustęp 2 § 1 rozporządzę-1 D yrektor regu lacji cen.

ŚŁ €8 n
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i  E  O D A

Praksedy

Ł. F. Ł. S. —  Szarunas 2 :3  (1:1)
Po uroczystościach otw arcia za Lzycznej drużyna Szarunasa. W 

wodów, które wypadły bardzo | drużynie zwycięzców wyróżnili 
sprawnie, odbył się półfinałowy t ę: Dobrowolskis, dwaj bracia 
mecz piłkarski Ł. F . Ł. S . —  Sza- Kriauczunasowie i Litwinas. 
runas. G ra żywa, tempo meczu i Bram ki zdobyli: Kreuczunas I, 
ostre, ale poziom słaby. Drużyna .Uzdonas i Toczylauskas dla Sza 
Ł F Ł S -u  grała ze szczęściem. Prze .j-unasa, oraz Andrulis I . i  Sauno- 
wagę w polu m iała bardziej zgra j 's  z karnego dla Ł FŁ S-u . Mecz 

na bojow a i o dobrej kondycji | ędziowaf p. KIcczkauskas.

Kałgokas (Szarunas) pierwszy w biegu 3 kim.
Bieg na trzy kilom etry, roze- K eturakisem  „L. F. L . S .“ 10.01, 

grany w przerwie meczu piłkar-
, . , . , „ - . * udzinskasem (Szar.) 10.15 i S i-skiego przy udziale 6 zawodni

ków zakończył się zwycięstwem Etauskasem także z klubu Sza- 
Kałpokasa w czasie 9,50, przed Janasa.

Ł. F. Ł. S. —  Szarunas 19:18 (9 :6 )
W niedzielnym finałowym m e-1: rutyną potrafił zupełnie zde- 

czu koszykówki zwyciężyła dru- zorientować szybszą i bardziej |w Poniewieżu odniosła 
żyna Ł F Ł S-u  w składzie. C ara- zgraną drużynę Szarunasa. ywsokocyfrowe zwycięstwo

M l f T mI, S i , ,i 5 w 5 T feldaS' A ” ‘  •!”ynik k l " eg°  M iejscow ym  LG SF-em  w stosun- >><*” »* M M  musiał ,  racjiarulis I  i Saunoris I. do ostatniej chwili pozostawał , n. „  . . , , v T- silnej kontuzji.nogi, opuścić boi-
Zwycięstwo to zawdzięcza Ł F Ł S  pod znakiem zapytania. W idzów ,1" 1 61 (2-0>- Bram ki zdobyli: K o- ^  ^  ^
przede wszystkim Andrulisowi I. ze względu na wczesną porę m a- fe lczu k , Godlewski, K om ar II, j>aczko _  9 j Wiszniewski 
który grał z wielką wolą zw y- ło. Sędziowali poprawnie pp. Ca- Paczko II, Tomaszewicz, jedna Widzów tak w sobotę jak  i w 
cięstwa i swym doświadczeniem tillus i Andrulis III. była samobójczą. niedzielę dużo'. (KI

A.’scndd słońc* 4.08 

Zachód słońce 20.^0

—  RA f)C A  GENERALN Y 
ROLNICTW A NA PRO W IN CJI. 
Radca generalny rolnictw a p. 
Ram anauskas odbywa obecnie 
podróż inspekcyjną po prowin
cji, gdzie w izytuje różne urzędy 
gospodarki rolnej i na m iejscu 
zapoznaje się z dokonanymi pra
cami, tudzież z planami na przy
szłość. (f)

—  DO WIADOMOŚCI URZĘ
DÓW I PRZ ED SIĘBIO R STW . 
Urzędy i przedsiębiorstwa, któ
re złożyły do sztabu O PL pisem
ne zapotrzebowania na ciemno
niebieskie żarówki, powinny do 
dnia 23 lipca godz. 14 przysłać

pełnomocników do ich odbioru 
Cena żarówki —  1 marka.

—  3 PRO TO K U LY ZA N IE - 
ZACIEM NIANIE OKIEN. W
tych dniach “patrole policyjne 
sporządziły za nieodpowiednie 
zaciemnianie, lub też za zupełny 
brak zaciemnienia okien trzy 
protokuły. Winnych czeka kara.

(f)
— PRO TO KU ŁY ZA HANDEL 

ULICZNY. Ja k  .wiadomo, na 
h an d el. uliczny wymagane ss 
specjalne pozwolenia, wydawa
ne przez zarząd m iejski. W ostat 
nich dniach za handel uliczny 
bez takich zezwoleń spisano pro
tokuły trzem esobom. Wszystkie 
one handlowały jagodami. (f)

O F I A p Y
Dla biednych polskich dzieci 

20 RM. od A . Jankow skiego.
■ -  ■ —  -------- --- — a

Udany występ Kailisu w Poniewieżu
Drużyna Kailisu biorąca udział W niedzielę K ailis spotkał się 

w święcie sportowym z ra c ji 10- z reprezentacją Poniewieża, z któ 
lecia tragicznej śm ierci pilotów- rą przegrał 3:4 (2:0). Porażkę na- 
sportowców Dariusa i G irenasa Jeży przypisać sędziemu, który 

w sobotę faworyzował gospodarzy. Po 
nad przerwie K ailis g ra ’ w 10-tkę po

F 3 P  &  i  ^

;  o l d a t e n t h e ^ t e r  U , 38— . (W lień sfea)

„Tajemnicza hrabina"

„KOBIETA NA MIARĘ"
. .A D R IA "  36, fel. 10-37

„Jak mogłaś, Weroniko!"

Jrzez manowce ki m z® if
„A U SZ R Ą " 54, teł. 10-70

„Hieznośn̂ pan Pitt"
.G R A Ż Y N A "  w N .-W ile jc e .

„NIEBIESKI LIS"

Pracownia
eiektro-radio-tetliniczna

Bidźioji (Wielka) ‘27
PR Z Y JM U JE zamówienia i reperacje  
grzejników elektrycznych, kuchenek 

oraz aparatów radiowych. 
K U P U J E  s irz ę t  elektryczny i radio

wy oraz przyjmuje w komis.

Fryzjerski u  Victoria“
Basanavićiaus (W. Pohulanka) 9 

p o s z u k u j e  pracowników d a m 
s k i c h  na stale.

< <

» »

Szekspira
.Dziela dram atyczne", Z. Kossak- 
Szczuckiej „Krzyżowcy", „Bez orę
ża", „Król trędowaty", J .  Wolfflina 
„Sztuka klasyczna", czasopism a li
terackie: „M archołt", „Przegląd War- 
•zawski", „V erśum “, „Apollon", „V ie- 
*y" kupi antykwariat Śvento Jono 

(Św. Jań s< a) r X.

Kupuję:
go elinę 8 m ,  dyktę, fom iery 

zagraniczne i denaturat.
T rak i| (T ro c k a ) 6— 1.

Firma B. ZYCH
T eł. 3-97.

ł J  WW € 3  € 8  8
R ep eracje  zegarków są dokony

wane dokładnie i terminowo. 
Konarskio (Konarskiego) 5 6 — 10.

T E A T R

A L I-B A B A
W i e l K a  6 6 .

D Z I Ś  
Wielka artystyczna wokalno- 

taneczna rewia

„W królestwie lalek"
Początki przedstawień: godz. 19,
w soboty — 17 i 19, w dnie świą

te c z n e — 15, 17 i 19

Potrziii sa szewcy
Zgłaszać się: Vilniaus (W ileńska)

Nr 17/ 19-2 .
Warunki pracy omawiane na miejscu.

Modne DREWNIAKI - KOTURNY
po cenach urzędowych 

W y t w ó r n i a  
Vilniaus (W ileńska) Nr 17/19— 3. 

Tamże potrzebny dostawca drzewa 
kloców olchy i brzozy oraz chłopcy.

C Y R K  w Wilnie
°rozbłł sw oje nam ioty

przy ul. Pylimo (Zawainaj) na 
Rynku Drzewnym  

Od dnia 17-go lipca r. b. 
NOW Y P R 06R A M .

Mnóstwo nowych ciekawych progra
mów: Człowiek ze strusim żo
łądkiem — w jego wnętrznościach: 
ryby, kamienie, idący zegarek, czło
wiek fcntanna. Cprócz tego cały 
szereg nowych artystów pokazuje 
nowe ciekaw e numery. BARNABO 

rozśm iesza publiczność do łez. 
Przedstaw ienia codziennie o godzi
nie 17 i 19, w św ięta • rodzinie 

14,30, 16,45 i 19.
B ilety sprzedaje s ię  tyłka w kasie 
cyrkn ed godziny 14-tej, w święta 

ed godz. 12-te j.

lutu upałowi Dniałam
Czekam propozycji
R uJninką (Rudnicka). Nr 2 

Pracow nia kłumpi.

D O M  K O M I S O W Y
V okieci9 (N iem iecka) 33 

przyjmuje w komis: s ta rą  porcelanę., 
foto i radioaparaty, kilimy, mone y 

starożytne i różne inne rzeczy.

| R ó ż n e  |
B I A Ł Y  P Ł A S Z C Z  
w e łn ia n y , p a n to f le  
d a m s k ie  b rą z o w y  
w ą ż  N r. 35 i  o f i 
c e r s k ie  w y s o k ie  
b u ty  N r . 29 za 
m ie n ię  n a  o p a ł. 
y y t a u t o  (W ito ld o - 
w a ) 5— 1. Z w ie rz y 
n ie c .

C H IR O M  A N T K A
w ró ż y  z r ą k  1 k a r *- 
D la  n ie o b e c n y c h  
z p ism a  i fo to g r a 
f i i .  T i l t o  (M o sto 
w a) 25 -  7.

C H IR O M A N T K A  - 
f iz jo n o m is tk a  o k r e 
ś la  z rę k i , k a r t , fo 
to g r a f ii„ Im io n  1 p is 
m a . G ie d r a łć iq
(C h o c im sk a ) 12 — 2.

C H IR O M  A N T K  A- 
w ró ż k a  p r z y jm u je  
o d  g od z. 11 do 7 
p o  p o łu d n iu . W il
n o , D id ż io ji  (W ie l
k a )  15/1 m . 12-a, 
w e jś c ie  z z a u łk a  

S z w a rc o w e g o  N r. 
1 , w  p o d w ó rk u .

D Z IE C IN N Y  ro w e r  
n a  3 k ó łk a c h  z a 
m ie n ię  n a  o p ał. 
L w o w o  (L w o w sk a ) 

15—2.

D N IA  19 b. m . 
z g in ą ł z  d z ie d z iń 
c a  p r z y  u l. S te p o -  
n o  (S te fa ń s k a )  7 
c h ło p ie c  la t  3 vu -  
b r a n y  w  b ia łe  u - 
b r a n k o , b o s y . K to  
b y  w ie d z ia ł c o ś  o 
n im  p ro s z ę  o  z a 
w ia d o m ie n ie  z ro z 
p a c z o n e j m a t k i  
p o d  p o w y ższy m  
a d re s e m , P a u k sz -  
to .

JA S N E  d łu g ie  spo 
d n ie  z a m ie n ię  n a 
o p a ł, c ie m n e  m a - 
re n g o  n a  je s io n k ę  
m ę s k ą  z a m ie n ię  
n a  Ja s n y  m a te r ia ł  
n a  p a lto  d a m s k ie . 
S v . Jo n o  (S w . J a ń  
s k a )  10—1 od  g. 
14 do 18.

K R E D E N S  z l u s t 
re m , 2 le ż a k i, d u 
ży  k o c io ł  e m a lio 
w a n y  do ‘g o to w a 
n ia  je d z e n ia , n a 
d a ją c y  s ię  do  r e 
s t a u r a c ji  lu b  s to  
łó w k i, 6 w ie d e ń 
s k ic h  k rz e s e ł, s tó ł 
o w a ln y  ro z s u w a 
n y  z a m ie n ię  n a  
s u c h e  d rzew o . 
V a iź g a n to  (d aw . 

M o n tw iłło w s k a ) 18 
—3 w e jś c ie  z K r a  
£ii4 (d . P a ń s k a )  
c o d z ie n n ie  od  g.
8 do 11 i od 2 do 6

K O S T IU M  d a m s k i 
n o w y  i  b r y c z e s y  
g a b a r d in o w e  z a 
m ie n ię  n a  o p a ł. 

R o z b r a t  24, k o ło  
N a u g a rd u k o  (N o 
w o g ró d z k a ). .

N A T Y C H M IA S T  
z a m ie n ię  n o w ą ,  
d w u rz ę d o w ą  h a r 

m o n ię  z fu te r a łe m  
i  je d w a b n ą  w iz . 
s u k ie n k ę  n a  o p a ł. 
D o w ie d z ie ć  s ię :  
U k m e r g e s  (W iłk o - 
m ie r s k a )  92—3.

P Ł A S Z C Z  f o k o 
w y , p ła sz cz  k ą p ie 
lo w y , p a r a s o lk ę  

je d w a b n ą  z a m ie n ię  
n a  o p a ł. S k ą p o  
(S k o p ó w k a l 6—1L

R O W E R  d z ie c in n y  
n a  t r z e c h  k ó łk a c h  
z a m ie n ię  n a  o p a ł. 
K r z y w a  17, Z w ie 
r z y n ie c . _

R O W E R  d a m s k i, 
sp o d n ie  k re p o w e  
I k o m b in e z o n  z a 
m ie n ię  n a  o p a ł. 
K a lv a r iią  (KaTW a- 
r y js k a )  156—1.

T Y T O Ń  n a  »posób 
fa b r y c z n y  do g ilz  
m a sz y n o w o  k r a ję  
s z y b k o  1 n a  p o cz e 
k a n iu . G e d im in o  
(d . M ic k ie w ic z a )  44 
m . 19, n  p ię tro , 
w e jś c ie  fro n to w e  
*  p ie rw sz e g o  d z ie 
d z iń ca .

Z A M IE N IĘ  w ie j
s k ie  n ic i  w e łn ia 
n e  n a  o p a ł. U osto  
(P o rto w a ) 14—9.

Z A M IE N IĘ  o ry g . 
to rp e d o , w id e łk i I 
s ta lo w e  o b w o d y  

26 n a  o p o n y  ( je d 
n ą  lu b  d w ie ) 28X  
l*/« ( l 5/«). Z g ło s z e 
n ia  o d  16—20. P a -  
n e r in  (P o n a rs k a )  
23—4 w e jś c ie  od 
u l ic y .

Z A M IE N IĘ  n a  k r o 
w ę  m le c z n ą  k la c z  
12 la t  ze  ź re b a k ie m . 
D o w ie d z ie ć  s ię :  - 
K a lv a r iu  (K a lw a - 
r y js k a )  55 m . 1.

K U P I Ę  o lc h ę , 
b rz o z ę , l ip ę . P r a 
c o w n ia  k łu m p i. 
P in ić s  (Z a m k o w a ) 
18—11.

Z A M IE N IĘ  n a  o n a ł
m le c z n a  k o z ę . K o -  
V o  (M a rso w a  29. 
k o ło  R o ss.

T Y T O Ń  k r a ję  m o 
to ro w ą  m a sz y n k ą  
n a  c ie n k ie  w łó k n o  
b e z  m o c z e n ia . S a -  
t r i jo s  (d. K a r p a c 
k a )  5 w  p ra w o  od 
n u m e ru  59 u l. K r a 
k o w s k ie j.

Z G U B IO N O  w e 
c z w a r te k  c z e ś ć  
w ie c z n e g o  p ió ra  
P a r k e r a .  g zare g o  
k o lo ru  (p o k ry w k ę ). 
Z n a la z c ę  p r o s z ę  o 
z w ro t za w y n a g r o 
d z e n iem  do  R e 
d a k c ji  lu b  Z w ie 
rz y n ie c . S a k a lu  fS o  
k o la )  15, N o w ick a .

N A T Y C H M IA S T  
sp rz e d a m  w ó zek  
g łę b o k i i s p a c e ró w  
k ę  p o tr z e b u ją c ą  
r e p e r a c ji  za  200 
R M . O fe r ty  pod 
a d r e s e m : T il to  (d. 
M o sto w a) 15 m . 17. 
D o w ie d z ie ć  s ię  od 
g od z . 17.

S P R Z E D A M  dw a 
s to ły  — 400 R M
p ie c  p rz e n o ś n y  — 
300 R M , p ły ta —do
s ta w a  do p ie c a  — 
200 R M  i łó ż k o  —
2 0 0  R M . S k ą p o  ( S k o
p ó w k a) 11/4—7, od 
1C do 17.

I P O T R Z E B N A  
I -d z ie w c z y n k a  do
| p o m o c y  w  g o sp o 

d a r s tw ie  d o m o - 
j w y m . Z  d o b ry m i 
) r e k o m e n d a c ja m i 

z g ła s z a ć  s i ę :  G e 
d im in o  (d. M ic k ie 
w icz a ) 44—19.

W Y K W A L IF I
K O W A N A  

p ia s tu n k a , w y c h o - 
1 w a w c z y n i, s a m o t

n a , s ta rs z a , g osp o - 
jd a r n a  i o sz cz ęd n a , 
j z n a ją c a  j ę z y k i :  

p o ls k i  i  r o s y js k i  
p o s z u k u je  p r a c y  

, u  s o lid n y c h . L i -  
i p o w a  6—8, god z.
; 4—5.

G a b in e t
R e n tg e n o w s k i

D r
G N 1 E L U B S Z Y C  

P y lim o  g. cd Za 
w a ln a ) N r 22 — 3
Od godz 15 — 17

D r
P IW E C K I

A L E K S A N D E R
C h o ro b y

w e w n e trz n e .
P ll ie s  (Z am k o w a) 

12 -  6 
O r d y n u je  od 14—18

| L o k a 8 e |
M Ł O D A , s a m o tn a  
p a n i p o s z u k u je  w  
ś ró d m ie ś c iu  p o k o ju  
u m iły c h  g o sp o d a
r z y  (w o le  u m e b lo 
w a n y ). O fe r ty  do 
A d m . „ G o ń c a "  pod 
„ K u lt u r a ln a " .

S P A C E R Ó W K Ę  
d z ie c in n ą * w  d o b 
ry m  s ta n ie  f -m y  

„ P o lo n ia "  z a m ie 
n ię  n a  o p a ł. N a u 
g a rd u k o  (N ow o
g ró d z k a ) _  39—2.____

S P A C E R Ó W K Ę , 
to a le tk ę , fo k i  z a 
m ie n ię  n a  o p a ł. 
K a lv a r in , K a i  w a 
r y  j  sk a ) 68—7.

S P O D N IE  c z a r n e  
s u k i e n n e ,  o ra z  
f r e n c z  c z a r n y  s u 
k ie n n y  z a m ie n ię  
n a  o p a ł. P y lim o  
(Z a w a ln a ) 43—22-a.

S T O Ł O W Y  s e rw is  
p o rc e la n o w y  n a  6 
o só b  z a m ie n ię  p o 
ś re d n io  lu b  b e z 
p o śre d n io  n a  o b u 
w ie  m ę s k ie  i d z ie 
c in n e . P . V iś in -  
sk io  (d. B o b r u j-  
sk a ) _  17—6. •

S Z A F Ę  tr z e c h -  
d rz w io w ą , .b iu rk o  
i s to lik  pod ra d io  
z p o w od u  w y ja z 
d u  z a m ie n ię  n a  
u b ra n ie  lu b  co ś  
in n e g o . K ą lv a r iu  
(K a lw a r y js k a )  12—6 
w e jś c ie  z fro n tu .

W A L IZ K Ę  du żą 
o ra z  d y w a n  k a u 
k a s k i  t r ó jk ę ’ za 
m ie n ię  n a  o p a ł. 
16 V a s a r io  (d. 3
M a ja )  3—2.

Z G IN Ę Ł A  o w c z a r 
k a  d n ia  18. V II ,
b ia ła  w  ż ó łte  ła 
ty . Z a  o d p ro w a 
d z e n ie  w y n a g r o 

d zę . K r a ź in  (d aw .
P a ń s k a )  17—2.

Z G U B IO N Y ., do
w ód l i te w s k o -n ie -  
m ie c k i  w y d . p rz e z  
g m in ę  K o w ie ń s k a  
W a k a  N r. 1632, 
k a r t ę  p r a c y , zw o l
n ie n ie  z r e je s t r a 
c j i  n a  n a z w is k o
B id u is k i  B r o n is 

ła w  u n ie w a ż n ia  s ię .

Z A M IE N IĘ  n a  
m a s z y n ę  do s z y c ia , 
d łu g ą  k u r tk ę  m ę - 
s k ą  n a  fu tr z e . 
U k m e r g e s  (W iłk o - 
m ie r s k a )  82—3.

Z G U B IO N E  d w ie  
p r z e p u stk i N r  3212 
i  N r  3211 n a  n a 
zw isk o  J a n a  i  A po 
lo n ii  D ru sk o w - 
s k ie j ,  p ro s z ę  z w ró 
c ić  za  w y n a g r o 
d z e n ie m  p o d  a d 
r e s e m : T r o k i ,  K a 
r a im s k a  65.

Z G U B IO N Y  do
w ó d  l i te w s k o -n ie -  
m ie c k i  n a  n a z w i
sk o  K u s z ta n ó w n a  
J u l i a ,  z am . p rz y  
u l. O s tr o b r a m s k ie j 
3—12, p ro sz ę  o d 
n ie ś ć  a p ie n ią d z e  
z a ch o w a ć  ja k o  n a 
g ro d ę ._____________

Z A M IE N IĘ  n a  o -  
p a ł p ó łfu te rk o  m ę 
s k ie , b ła m  —  im i
t a c ja  m a łp , * r y t e  
sz a ry m  s u k n e m , 
o p a so w y  k o łn ie r z  
w  d o b ry m  s ta n ie . 
O g lą d a ć  od  12  do 
14. O n o s V y ta u tie -  
n ć s  (d. J a s n a )  35 
m . 1. K a s z y ń s k a .

Z G U B IO N Y  L a ik . 
A sm . L iu d i jim a s  
N r. 57479/56790 1943 
111-26. V .M ,S .-b is . 
n a  n a z w is k o  S o -  
z a ń s k a  J a n in a  u 
n ie w a ż n ia  s ię .

Z A M IE N IE  n a  o - 
p a ł lu b  c o ś  in n e g o  
e le g a n c k ą  n o w ą 
s p a c e ró w k ę , k o 
s tiu m  n o sz o n y  o- 
r a z  p ie rw s z o rz ę d 
n e j  ja k o ś c i  z e g a 
r e k  n a r e k e .  U o 
s to  (d. P o rto w a ) 
w a) 10—4.

Z N A N A  c h iro m a n t-  
k a  -  f iz jo n o m is tk a  
w ró ż y : z k a r t ,  r e 
k i f o to g r a f i i  i  ch a 
r a k te r u  p ism a . 
P r z y ję c ie  o d  godz 
9 do 6 p. p . L i te -  
r a t ii  (d. L i te r a c k i)  
5 m . 6, v is  h v is  
p o cz ty  g łó w n e j. 
W e jś c ie  z b ra m y  
n a  p ra w o , s ch o d y , 
I I  p ię tro .

I 7n c n o 1 S p m d a i  |

K U P IĘ  a k o r d e o n
lu b  h a r m o n ię  w 
d o b ry m  s ta n ie , 

d w u rz ę d ó w k ę . R a u  
g y k lo s  (M . S te f a ń 
sk a ) 8—28.

K U P IĘ  p as  t r a n s 
m is y jn y  i w rz e 
c io n a  do k a m ie n ia  
m ły n a r s k ie g o . U k 
m e r g e s  (W iłk o - 
m ie r s k a )  128—2.

K U P IĘ  n a ty c h 
m ia s t  d o b re  i m o 
c n e  b u ty  ro b o c z e . 
O f e r ty : U źu p io  (d. 
Z a rz e c z e )  30—8.

P O S Z U K U JĘ  m ie 
s z k a n ia  2—3-p o K o- 
jo w e g o  z  w y g o 
d am i, m o ż liw ie  w  
r e jo n ie  I  k o m is a *  
r ia tu . M o że b y ć  
ró w n ie ż  w  r e jo n ie  
I I  i  V . Z a  w s k a 
z a n ie  d am  do 500 
R M . n a g ro d y . G e 
d im in o  (d. M ic k ie 
w ic z a )  4—15, te l . 
18— 1 7 . ___

P O T R Z E B N E  
m ie s z k a n ie  l —3 p o
k o jo w e  d la  d w o j
g a  p r a c u ją c y c h . 
O p ła ta  w/g u m o 
w y . U k m e rg e s  

(W iłk o m ie r s k a )  
82—3._________________

U R Z Ę D N IK  p o 
s z u k u je  d o b rz e  
u m e b lo w a n e g o  p o 
k o ju  p rz y  ro d z i
n ie . O p ła ta  w ed ł. 
u m o w y . O fe r ty  do 
A d m in . „ G o ń c a "  
p o d  „ U r z ę d n ik " .

łlągltai wyrhowńBie I
B E R L IT Z A  (n a tu 
r a ln ą )  m e to d ą  (b ez  
p o m o cy  Ję z y k a  o j 
cz y s te g o  1 g ra m a ty  
k i)  Ję z y k ó w  n o w o 
ż y tn y c h  u c z y  D r. 
P u c ia ta .  A m  F lu s s  
(d ." Z a rz e c z e )  16—19,

i J Ę Z Y K I  O B C E  — 
I s z cz e g ó ln ie  n ie m ie  
t — J a k  d a w n ie j:  
t D .JŻ io ji  (W ie lk a )  2 

m i /na (n ad  S z tr a -  
lę m ; ( 7 * __________

i P R Y W A T N E  le k c je  
p isa n ia  n a m a sz y 
n ie  t ję z y k ó w  

' o b c y c h . W łln o . G e -  
, d im in o  (b  M ic k ie -  

w icz a ) * —12, o ra z  
W ołM cu m p ie.

D r.
K . P IG U L E  W S K I  II
b . s t .  a s y st . k lin ik ij|  

U . S . B .
c h o ro b y  u szu . n o 

sa  i g a rd łanrzyjm. codz. *7—O ł )£
16—18. P o lo c k o  (PoJI 

ło c k a )  14—1.

G a b in e t  
R e n tg e n o w s k i 

D R- M E D .
a . Ś m i g i e l s k a  

P ll ie s  (Z a m k o w a !
N r • m . 9 

Od god z 9 — 12-31 
I od I I  -  19

| A k u s z e r k i  |

, t
z Czokajłów

WERONIKA ZIEMfEC
I zmarła dma 1“-go lipca r. b. 

w wieku lat 79.
Eksperta :ja  zwłok z domu 

żałoby przy ul. Syberyjskiej 1f 
j na cmentarz Ros$a odbędzie 
I się dnia 21 lipca r. b. o godzi

nie 4-ej pop. . jMsza żałobne za 
I s okój J e j  doszy nastąpi dnia 
[ 23 b m. o godz. 9-ei rano w 

kościele po-Bernardyńskim
O czym zawiadamia Krewnych, 

Przyjaciół i Znaiomych
— ‘“odarna. B

M A R IA
B R Z E Z I N A

L lu  b a r to  (G ro d zk a  
27—1. Z w ie rz y n ie c

Z O F IA  
G R O N E R O  W A

p r z y jm u ję  p o rad y  
1 p o ro d y  w  d om u 
W iln o , u l. K o n a r 
s k ie g o  1/2 —  6.

| M i m M L H E l ;
Z IE M IA N IN  

w  s ta rs z y m  w ie k u  
p o zn a  p a n n ę  do 
30 la t  w  c e lu  to 
w a rz y s k im . O fe r 
ty  m o ż liw ie  z f o 
to g r a f ią  k ie r o w a ć  
do A d m . „ G o ń c a "

[ pod „N o c k s ię ż y 
co w a " .

r  s  c  a
O D  Z A R A Z  po- 
tr z e b n a  -o s o b a  do sa 
m o d z ie ln e g o  p ro w a  
d z e n ia  g o s p o d a rs t
w a d o m o w eg o . P a u  
p io  (P o p ła w s k a ) 27 
m. 6.

P O T R Z E B N A  
m ło d a  o so b a  do 
p o m o cy  w  s k le p ie  
i  p r z y  g o s p o d a r
s tw ie . D id z io ji  (d. 
W ie lk a )  27. P r a 
co w n ia  E le k t r o 
te c h n ic z n a .

P O T R Z E B N A  p r a 
c o w n ic a  z n o ż n ą  
m a s z y n ą  do s z y 
c ia  do  w y tw ó rn i 
k łu m p i. Z g ła s z a ć  
s ię  do b iu ra  „ R e 
m o n t" .  G e d im in o  
(d . M ic k ie w ic z a )  
31—8, w  god z. od 
8— 16. ____

P O T R Z E B N A  n a 
ty c h m ia s t  o so b a  
do c h o r e j .  I n f o r 
m a c je :  T il t o  <d.
M o sto w a) 29/9 K o 
z ło w sk a .

| L e k a r z e |

D R. F U N D O W IC Z  
S T E F A N

C h o ro b y  n e rw o w e  
t w e w n ę trz n e  

S v  Ja k u n o , (Sw  
Ja k u b a )  10 — 2 
P r z y jm u je  od 15 

do 18.

J. K O R C H O W A
O ian d u  <d. H olen  
d e rn ia )  N r 4 — 1 |

1

Z  T B L ł P O W l C * Ó l V

HELENA BECZULOWA
zm arła b o  krótkich lecz cięż
kich cierp:en)ech dnia 18 lipca 
r. b. opatrzona św. Sakram en
tami w wieku lat 76. Eksportacj* 
zwłok z domu żałoby przy ulicy 
Belw ederskiei 36 na cm entarz 
Rossa nastąpi dnia 21 lipca r. b 
o godz. 5  pop. O czym zawia
damiają Krewnych i Znajomych 
C ó r k a ,  S y n o w i e  I W n u k o w i e .

M A R IA  
L A K N E R O W O
p r z y jm u je  od godz 
9 r a n o  do  7 w iecz  
Ja s in s k to  «Ł Ja s tń  

. sk ie g o ) 7 — 5

H . P U S Z K A R Z E - 
W 1C Z O W A

Dy?, u ry . m asaże ,
z a s trz y k i. F ita re tu  
(F i la r e c k a )  21 — 2

P L E Y E K O W A  
p r z y jm u je  c o d z ie n 
n ie . D a r ia u s  i r  G i- 
r e n o  (Ż w irk i 1 W i
g u ry ) 28—4.

B R  R O S IŃ S K A
L v o v o  <d Lw ów  

sk a ) 57 — 1

D r. M ed. G U S T A W  
M A R K IE W IC Z

C h o ro b y  s k ó rn e , 
w e n e ry c z n e  G ed i
m in o  (d M ic k ie w i
cza) 1 -1 4 .  T e l. 997 
od  godz. 8—1S I od 

15—18

D r. T . K U N IC K I
ch o r . k o b ie c e  1 w e 
w n ę trz n e  P r z y jm u  
je  od 7 do 10 i od 
l ‘/t do 3Vi. V lln !a u s  
(W ile ń s k a )  6 m 6.

D r M ed.
W M O R A W S K I

b  st a s y s te n t k li
n ik i U S  B  C h o 
ro b y  s k ó r y , w e n e
ry c z n e  1 p łc io w e
S v  M y k o lo  (Sw 
M ic h a ls k i)  6 — 1 
P r z y jm u je  od godz 
9 -  12 I II -  20.

W SM IA Ł O W SK Ó  
P ille s  (d Z a m k o  

w a) 2 6 - 8

H E L E N A  
W JŁ L O W IC Z  

u d z ie la  p o ra d , 
r o b i  z a s trz y k i, 
m a s a ż e , b a ń k i  

z w y k łe  i c ię te . 
R a s u  (R o ssa ) 49—3, 
ró g  D u n a jk a .

Z A N B O W IC Z -
O S T R Y N S K A  

r  w ie lo le tn ia  prak  
ty k a - K g a n y to io  
(M iło s ie rn a ) 6—13.

/ItlOlECZIi IW !
od godz o do 14 
rano ' ód 15 do 11 
Gedimino (d. Mic 
kiewir za) 39 m 4

a dniu Imienin naszej ukochanej 
i nieodżałowanej Żony i Maiki

ś .  t  P-
z e  S N A R S K IC H

MARII MATUSEWICZOWEJ
za spokój J e j  św ietlanej duszy 
zostanie odprawione Nabożeń
stwo Żałobne w dniu 22-im lipca 
r. b. r  godz. 7 reno w kościele 
parafia’nym w Kolonii Aileńskiej. 

O czym zawiadamiają
H f t  I C órk a.

w  dniu Imienin
ś. f  p.

Czesława
N IEW IA D O M SK IEG O

odbędzie s ię  N abożeństw o Ża- 
I iobne w k o ś c .e la  y.szy»tkicb 
I Świętych dnia 21 -*© b. m.

o godzinie 10.30.
O czym zawiadamia

G rono P rz v ;a t ió ł

PODZIĘKOW AN IE.
W szystkim, którzy wzięli udział 

w pogrze ie

Jozefa Sciąlura
a w szczególności właścicielowi 
i pracownikom firmy „W. Fa- 
d ejew " za okaza ą pomoc tą 
drogą składa serdeczne „Bóg 
z .,rlać“ od yirsł.

A dres R ed akcji i A d m in istrac ji: ul. Gedim ino 11-a (I piętro). T e le fo n y : S ek retarz  R ed akcji 42. R e la k c ja  8-13, A d m in istracja  7-09. Oksped a 6-99. Godziny przyięć w spraw ach red akcyjnych  od 10 do 
15. S ek retarz  red a k c ji p rzy jm u je  od godz. l t  do 13. A dm in istracja  czynna od godz. 7 do 16 (oprócz niedziel I św iąt). Ceny ogłoszeń: wiersz milim . na ♦ str. 12 fen., nandlow e o 100 proc. drożej. Za poda

nie adresu do A dm in istracji — 30 fen. S tron ica  ma 12 szpalt. A d m in istrac ja  nie uw zględnia zastrzeżeń co do rozm ieszczenia i term inu ogłoszeń. ___
     .


